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Majestat Rzeczypospolitej 
i obywatel polski

Ksiądz Metropolita krakowski, książę Adam 
Sapieha, ściągnął na siebie, obraziwszy Majes­
tat Rzeczypospolitej, gniew serc. Nie było w 
tym powszechnym gniewie ani krzty wrogiego 
uczucia webec Kościoła; nie dotykał ten gniew 
w najmniejszej wierze uczucia czci i miłości, 
z jaką najszersze rzesze społeczeństwa polskie­
go odnoszą się do swych wierzeń religijnych 
i do „dobrych pasterzy", sprawujących pieszę 
dochową w imię św. Kościoła. Był właśnie 
głęboki ból, że ta samowola w traktowaniu do­
czesnych szczątków Wielkiego Marszałka i odmó­
wienie posłuchu dla woli Głowy Państwa wy­
szły ze strony obywatela polskiego, będącego 
zarazem dostojnikiem Kościoła.

Gniew serc zwraca się zatem przeciwko 
samowoli jednostki, przeciw jej bucie' i sobie­
państwu, nie liczącymu sic ani z pietyzmem 
dla pamięci Wskrzesiciela Polski, ani z Maje­
statem Rteczypozpolitsj, usymbolizewanym w 
Prezydencie Rzeczypospolitej.

Zdawało się, że wobec powszechności obu­
rzenie, jakie w społeczeństwie wywołała samo­
wola tes. biskupa krakowskiego, zrozumie on, 
jak wiele zawinił i zcchce swą winę wymazać.

Okazuje się jednak, że takie nadzieje były 
zawodne. Książe Adam Sapieha nie wstąpił 
na drogę, do jedynie możliwego celu: ustąpie­
nia pod naporem gniewu serc polskich i uko­
rzenia przed Majestatem Rzeczypospolitej.

Nie wstąpił na tę drogę mimo, że — jak 
stwierdza oficjalny komunikat — rząd nasz w 
Rzymie „wyraził przekonanie, iż Stolica Apos­
tolska znajdzie środki, aby dać satysfakcję 
Głowie państwa Polskiego i uczuciom Narodu 
Polskiego" — i mimo że „nuncjusz apostolski 
starał sle wynaleźć godny sposób załatwienia 
sprawy".

Również i wbrew tym czynnikom, więc 
wbrew zaleceniom Ęsjwyźszych władz kościel­
nych — książę Sapieha postanowił „postawić 
na swoim", gdy wystosował do P. Prezydenta 
Rzplitej list, którego Głowa Państwa nie mogła 
uznać za wystarczający.

Mamy zatem do czynienia ze świadomym 
uporem w blędrie i przewinie; mamy do czy­
nienia z jednostką, której ze złej drogi sprowa­
dzić niemógł ani gniew serc, ani nawet świa­
domość, jak szkodliwy dla samego Kościoła 
być może jego upór i sobiepaństwo.

Okazało się obecnie, że słowa oburzenia —  
bolesnego oburzenia — jakie padały z ust by­
najmniej nie niedowiarków czy wrogów Kościo­
ła na wieść o postępku ks. biskupa krakow­
skiego, miały przecież uzasadnienie, gdyż 
znalazły potwierdzenie w dalszym postępowaniu 
księcia Adama Sapiehy i zostały obecnie przy- 
piedzętowane pismem, nie dającym zadość­
uczynienia Głowie Państwa i obrażonym do 
głębi uczuciom społeczeństwa.

I jeśli sięgniemy do czasów dawniejszych 
w dziejach naszego narodu — i to właśnie do 
najsmutniejszych okresów w tych dziejach — 
znajdujemy tam praykłady tegoż samego uporu 
i sobiepaństwa, tego samego urągania Majesta­
towi Rzeczypospolitej, tej samej buty „króle­
wiąt" i dziedziców głośnych nazwisk rodowych 
Ale historia nas pouczą, że to właśnie stano­
wiło jakby gWódź do trumny naszej niepodle­
głości, że takie warcholstwo możnowładcze 
rozprzęgało spoistość wewnętrzną państwa, 
redziło anarchię i ośmielało naszych wrogów 
cewnętrznych.

Nie chcemy nawrotu do tej koszmarnej 
tradycji!

Żadna godność i żaden strój nie może 
ochronić obywatela polskiego przed prawnymi 
i moralnymi następstwami obrazy Majestatu 
Państwa I Ani ród, ani wiek, ani pałac, ani 
Żaden w ogóle inny wzgląd.

W tym wypadku jesteśmy wszyscy w Polsce 
zgodni. Nie ma więcej żadnego „konfliktu", 
zwłaszcza jakiegoś konfliktu władzy świeckiej 
z duchowną. Ktoby tak dziś jeszcze chciał 
osądzać sprawę księcia Adama Sapiehy — są­
dziłby zupełnie opacznie.

Jest tylko butny pan, który obraził Maje­
stat Rzplitej i w swym uporze czy zaślepieniu 
nie chce zejść z drogi zlej i szkodliwej zarówno 
dla Państwa, jak i Kościoła.

I są władze państwa, które mają nie tylko 
prawo, ale i obowiązek, aby zasada „Salus 
Reipublicae suprema lex" była uznana przez —  
wszystkich i bez — wyjątku.

Uznanie tej zasady trzeba wymusić nie 
tylko u każdego przeciętnego obywatela Rze­
czypospolitej, ale również i u księcia Sapi&hy.

Triumf wiary we Francji.
Sto kongresów katolickich odbędzie się 

w okresie wystawy paryskiej.
Legat papieski kardynał Pacelli skorzystał 

ze swego pobytu w Lisieux, aby nawiązać 
osobisty kontakt z kardynałami, arcybiskupa­
mi i biskupami francuskimi, którzy wszyscy 
bez wyjątku brali udział w uroczystościach w 
Lisieux.

Kardynał PaęeMi znaznajomił się z rozwo­
jem nastrojów katolickich we Francji powojen­
nej. Udnośne dane przedstawiają się jak na­
stępuje :

W okresie wystawy paryskiej odbędzie się 
wo Frąncji przeszło sto kongresów katolickich, 
jubileuszowe zgromadzenia chrześcijańskiej 
młodzieży robotniczej zgromadzą na przestrze­
ni kilku tygodni 300.000 ludzi, którzy wezmą 
udział w 500 wielkich zebraniach. W ten spo­
sób społeczeństwo francuskie daje wyraz swe­
go poparcia dla doktryny społetznej kościoła. 
W kongresie ,,Pax romana" weźmie udział 
1000 delegatów w tej liczbie prawie jedna trze­
cia studentów przygotowujących się do zawo­
du nauczycielskiego. Wreszcie w czasie, gdy 
300 000 Francuzów uczestniczyło w uroczystoś­
ciach w Lisieux. w Paryżu odbyła się detfilada 
30.000 młodzieży katolickiej, zgrupowanej w 
organizacjach sportowych.

Wszyscy francuscy książęta kościoła pod­
kreślali wobec ks. kardynała Pacelli życzliwe 
dla kościoła stanowisko władz francuskiuh, bez 
którego tak imponujące rezultaty byłyby nie­
możliwe do osiągnięcia. Jeden z kardynałów 
cudzoziemców wymienił jako przykład tego 
życzliwego ustosunkowania się do kościoła 
miasto Lisieux, gdzie przedstawiciele władz 
miejskich otaczali największym szacunkiem 
przybyłych na uroczystości dostojników koś­
cielnych.

Anglia rekordzistą w światowym wyścigu 
zbrojeniowym.

Tempo zbrojeń angielskich jest czemś zdu- 
miewającem nawet w dobie obecnej powszech­
nego zbrojenia. Jeżeli n. p. mowa o budowni­
ctwie lotniczem, to w Wielkiej Brytanii nio 
liczy się w planach zbrojeniowych samolotów 
na sztuki lecz na eskadry. Obecnie doniosły 
depesze, że na wykończeniu znajduje się budo­
wa 122 nowych eskadr lotniczych dla armii 
angielskiej.

Na odbytej rewii lotniczej w Hatfield pod 
Londynem mieli zagraniczni obserwatorzy spo­
sobność zapoznać się Niżej z jedną z najwięk- 
saych flot powietrznych świata. Nie pokazano 
jednak w Hatfield wszystkich najnowszych 
modeli. I tak np. na wyraźne polecenie mini­
sterstwa lotnictwa nie pokazano ostatniego 
średriio-ciężkiego bombowca, który jest naj­
szybszą maszyną tego typu na świecie. Apa­
rat ten rozwija przeciętną szybkość 400 km na 
godzinę — posiada automatyczny przyrząd 
sterowy oraz całkowicie kryte msgazyny bomb.

Nowa serja dygnitarzy sowieckich 
stanie przed sądem.

WIEDEŃ. Prasa zamieszcza doniesienia 
londyńskich „Times", wedle których w lipcu 
odbędzie się w Moskwie nowy sensacyjny 
proces. W procesie tym odpowiadać będą, jako 
wrogbwie państwa, następujące osobistości: ko­
misarz zdrowia Kamiński, zastępca Mołotowa, 
Rudźutak, komisarz ludowy dla spraw ciężkie­
go przemysłu Mież zastępca Litwinowa i b. 
ambasador w Berlinie Krestirteki, drugi zastęp­
ca Litwinowa Karachan, komisarz handlu za­
granicznego Rosenholz, szef GPU Unschlicht, 
szef protokołu dyplomatycztiego Stern, dyrek­
tor TASS-d Dolecki oraz lileraci Hirszun, Za- 
sławski i Łabiński.

Strajkujący kelnerzy demolują kawiarnie paryskie
Liczne starcia z policją.

W strajku w paryskim przemyśle hotelar­
skim i restauracyjnym nie zaszła w niedzielę 
żadna zmiana. Liczba tych, którzy porzucili 
pracę w paryskich hotelach, restauracjach i ka­
wiarniach, nie przekracza 6 tysięcy ludzi.

Mimo to w niedzielę wieczorem sprowoko­
wali lewicowcy w różnych stronach miasta 
wypadki, w których musiała interweniować 
policja. Wybito pewną ilość szyb, a w różnych 
wielkich lokalach podżegacze lewicowi próbo­
wali gwałtem zmusić pracujących do zamknię­
cia różnych otwartych w niedzielę ponownie 
lokali. Zazwyczaj policja interweniowała dość 
wcześnie i chociaż musiała pałką gumową bro­
nić wolności pracy, przecież obsługa przyby­
łych do Paryża gości zagranicanych była za­
pewniona.
Strajkujący pod komendą terorystów czerwo­
nych używali często następującej taktyki: By 
się dostać do wnętrza upatrzonego lokalu, za­
siadali pojedyńczo lub drobnemi grupkami przy 
stolikach. Na dany gwizdkiem sygnał, wybi­
jali wszysttoiemi przedmiotami, jakie się zne- 
chodziły na stolikach, jak butelkami, szklanka­
mi i filiżankami, okna, lustra i t. d. Równo­
cześnie wdzierał się z ulicy tłum, który poma­
gał w tem demolowaniu.

Policja zdołała jednak aresztować przy­
wódców. Dotychczas nie wiadomo o żadnych 
poważniejszych zranieniach.

Przerażająca klęska głodowa ogarnia coraz 
większe połacie Chin.

Od przeszło 100 lat nie przeżywały Chiny 
tak potwornej klęski głodowej, jaka gnębi ten 
ten kraj obecnie na skutek długotrwałej suszy.

Na śmierć głodową narażonych jest ponad 
10 milj. Chińczyków. Nic to że dosponują wiel­
kimi majątkami, żywność jest zapieniądze nie 
osiągalna, a pola największych bogaczy zupeł­
nie wysuszone.

Centralny rząd chiński postarał się o fun­
dusz w wysokości 5 milj. dolarów, rozdziela­
nych między najuboższych, lecz stanowi to kro­
plę w morzu olbrzymiej klęski, a ponadto ryż, 
na którego zakupno przeznaczono zapomogę, 
stał się katastrofalnie drogi. Wobec tćgo prze­
znaczył rząd dalszych 5 milj. na wsparcia oraz 
obniżył podatki rolnicze w wysokości 16 milj. 
i użyczył pożyczki dla drobnych rolników w 
wysokości również 16 milj. dololarów.

Najbardziej dotknięta głodem prowincja 
Szechuan otrzymała dodatkową zapomogę w 
formie pożyczki 12 milj. dolarów.

Prezydent republiki chińskiej ogłosił apel 
do lepiej sytuowanej ludności, aby pozostawia­
ła bez pomocy dotkniętych klęską głodową.

Zaginął jacht „Wojewoda Pomorski**
Sztokhelm. Polski jacht „Wojewoda Po­

morski", biorący udział w regatach w okolicy 
wyspy Gotland, zniknął bez śladu.

Przypuszczają ogólnie, iż wycofał się on 
z zawodów i udał się bez uprzedaenia o tym 
do Polski.
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Mobilizacja u czerwonych zawiodła.
Skutki spalenia archiwów w pierwszych dniach rewolucji.

Bomimo ogłoszenia mobKzacji dwóclf no­
wych roczników, rezultat jest znikomy.

W pierwszych dniach rewolucji zostały spa­
lone i zniszczone wszelkie archiwa, zawierające 
m. in. rejestry wojskowe. Ponieważ obecnie 
brak jest sprawdzianu, większości mobilizowa- 
nyeh nie zgłasza się i albo ukrywa się, albo 
zmienia miejsce zamieszkania względnie ucieka 
za granicę.

Ostatnio codziennie zatrzymuje się na gra­
nicy francuskiej po kilka lub kilkanaście osób 
przeważnie młodych mężczyzn, którzy z więk­
szą ilością gotówki starają się wydostać z Hi­
szpanii. Jest faktem znamiennym, że wśród 
uciekinierów znajdują się nietylko przedstawi­
ciele klasy średniej, ale i robotnicy, zwłaszcza 
anarchiści.

Celem przyspieszenia mobilizacji wydano 
następujące rosporządzenia: Biura oficjalne 
zwolnić mają natychmiast wszystkich praco­
wników, którzy należą do powołanych roczni­
ków, zawiadamiając o tern władze wojskowe. 
We wszystkich fabrykach ciąży na współkole- 
gach i zwierzchnikach obowiązek doniesienia, 
czy objęci mobilizacją zgłosili się do biur woj­
skowych. Wszelkie rekomendacje o uwolnie­
nie będą publikowane w gaeecie z wyszczegól­
nieniem nazwisk dla przykładu. Niezgłoszenie 
się do mobilizacji będzie karane jako dezercja.

Rocznica zabójstwa Calvo Sotella.

Gen. • Franco wydał dekret, na zasadzie 
którego 13 lipca br. jako pierwsza rocznica za­
bójstwa Calvo Sojella, uważany będzie za świę­
to narodowe. Wszystkie budunki państwowe 
przybrana będą chorągiewkami.

Prócz tego krążownik, znajdujący się obec­
nie w budowie w morskich warsztatach po­
wstańczych, otrzyma nazwę ,,Calvo Sotello".

Komunikat madrycki.

Agencja Havasa donosi: W  ciągu ostatnich 
5 dni wojska rządowe, przeprowadzające ope­
racje na odcinku Sierra Guadarrama, na połud­
niowy zachód od Escurialu, wzięły do niewoli 
1000 powstańców oraz zdobyły  6 dział przeciw- 
czołgowych, baterję artylerji, polowej, znaczną 
ilość karabinów maszynowych i amunicji.

Zdobycz ta wykazuje jasno, jak doniosłe 
były te operacje.

Ofensywa rozciąga się na kilka odcinków  
w tym samym czasie, gcty wojska rządowe 
przeprowadzały natarcie na odcsnku Sierra 
Guadarrama, inne oddziały przecięły drcgę do 
Estramadury, między 6 a 7 kilometrem w po­
bliżu Carabanchel. Na froncie madryckim prze- 
prowaidzono również natarcie na odcinkach Vil- 
laverde i Usera.

Powstańcy stawiają stosunkowo nieznaczny 
tylko opór.

Szciególy o przejście na stronę rządu 
narodowego — ,,Campeadora“.

,,United Press" donosi: Nadeszły tu bliższe 
szczegóły dotyczące o przejście na stronę po­
wstańców statku rządowego ,,Ca<npeado< ‘‘ wio­
zącego wielki ładunek nafty. Kiedy w tych 
dniach statek posiadający w swoich rezerwo- 
arach 8 miljonćw litrów nafty zawinął do jedne­
go z portów, na pokład jego wesała grupa osób 
uzbrojonych, którzy okazali się później zwolen­
nikami rządu narodowego gen. Franco.

Na pełnym morzu namówili oni kapitana 
statku, sprzyjającego powstańcom do zmiany 
kursu żeglugi do jednego z portów narodo­
wych. Kapitan wydał rozkaz płymąć do portu 
Pasajes w pobliżu San Sebastian.

Wczoraj statek przybył na miejsce prze­
znaczenia. Wartość przewiezionego towaru 
równa się kwocie 5 młljonśw złotych. Kapitan 
przekazał ładunek miejscowym władzom  
wojskowym.

Ataki czerwonych pod Madrytem odparte.

Komunikat oficjalny powstańczej kwatery 
głównej donosi: Natarcie wojsk rządowych na 
odcinku Albarracin zostało odparte. Powstańcy 
zojęli okopy w pobliżu tej miejscowości. —  
Nieprzyjaciel poniósł wielkie straty.

Wszystkie natarcia wojsk rządowych na 
odcinku Brunete zosfały odparte, przyczem  
oddziały raądowe pozostawiły przed okopami 
powstańców przeszło 3 tysiące zabitych. Naj­
gwałtowniejszy atak przeprowadziły wojska 
rządowe na wysunięte naprzód linie w okolicy 
Villanueva del Pardillo. Natarcie to również 
zostało z wielkiemi dla przeciwnika stratami 
odparte.

Na odcinku Lucera na drodze do Estrama­
dury, zajęli powstańcy okopy nieprzyjacielskie, 
gdzie znaleźli 700 zabitych.

Powstańcze batarje zenitowe zestrzeliły 
5 nieprzyjacielskich samolotów.

Czy Anglia uzna gen. Franco za stronę 

wojującą ?
W nastrojach miarodajnych kół angielskich 

wobec narodowej Hiszpanii generała Franco 
zaznacza się wyraźna zmiana w kierunku uzna­
nia powstańców jako strony wojującej. Zmia­
na ta podyktowana jest zagrożeniem dostaw  
surowcowych dla angielskiego przemysłu wo­
jennego, który główną część surowca czerpał 
z kopalni hiszpańskich, po położonych w okrę­
gu Bilbao. Kwestia, kto będzie w całej pełni 
korzystał z bogatych złóż mineralnych, zwłasz­
cza pirytów, stanowiących główne bogactwo 
okręgu Bilbao, nie jest obojętna ani dla Fran­
cji, ani dla Anglii.

W razie dalszego upierania» się Londynu 
i Paryża przy dotychczasowej linii politycznej 
w stosunku do Hiszpanii, podstawowe surowce 
przemysłu wojennego mogą dostać się Niem­
com i Włochom. Tym też tłumaczy się zwrot 
w kwestii hiszpańskiej, dokonywujący się w. 
Angli za którym pójdzie niechybnie rewizja 
stanowiska Francji poprzez obalenie rządów  
frontu ludowego.

Co to jest piryt i jakie znaczenie posiada 
ten minerał dla życia przemysłowego ? Piryt 
jest to ruda żelazna o silnej domieszce siarki 
lub innych minerałów. Część pirytów hiszpań­
skich zawiera także miedź. Światowe znacze­
nie kopalń ęirytu w Hiśzpanii wynika z ze­
stawienia następujących cyfr produkcji: W ro­
ku 1932 wydobyto w Hiszpanii 2.146 milionów 
ton sprytu, zawierających 901.505 ton siarki, 
w 1933 — produkcja wzrosła do 2.224 mil. ton 
z 933.858 ton siarki. Hiszpania zajmuje więc 
pierwsze miejsce w produkcji pirytów. Wywóz 
hiszpańskich rud pirytowych wynosił w 1933 r. 
1.708 milionów ton, a w 1934 r. — 1.820 milj. 
ton. Do tego traeba dodać wywiezione w 1933 r. 
199.490 ten pirytów z zawartością 1,5 proc, do 
5 proc, miedzi i ponad 45 proc, siarki. W ro­
ku 1934 wywóz pirytu z domieszką miedzi 
i siarki wyniósł 248 698 ton.

Powstańry otrzymali 90 milionów funtów szt. 

pożyczki.

Według wiadymości z City, pewna prywat­
na grupa finansowa udzieliła wczoraj rządowi 
gen. Franco pożyczki w wysokoOci 40 milionów  
funtów szterlingów. Operacja ta dokonana zos­
tała niezależnie od przyznania niedawno rządo­
wi powstańczemu kredytu 50 milionów fantów  
szterlingów, celelem umożliwienia mu nabycia 
niektórych produktów, a w szczególności 
benzyny.

Co się dzieje na świecie w ciągu jednej 
godziny ?

Jedna godzina w życiu jednego człowieka  
częstokroć przynosi tyle wydarzeń, czy zmian, 
ile minut liczy, a cóż dopiero mówić, gdy weź- 
miemy pod uwagę jedną godzinę w perspekty­
wie całego świata.

Według ostatnich danych statystycznych 
w tyągu godziny na świecie rodzi się 5440 dzie­
ci i umiera 4630 osób, 1.200 par wstępuje w 
związki małżeńskie, a 85 par rozwodzi sśę. 
ledna godzina pociąga za sobą śmierć 15 osób 
ginących od noża lub kuli i to tylko w pań­
stwach „cywilizowanych". — Praestępczości 
z „dzikich" krajów nie mamy, z powodu braku 
odpowiedniej statystyki o takich wypadkach. 
W ciągu jednej godziny przerabia się na tkani­
ny 10 000 ctr. bawełny i 3.000 etr. wełny, pro­
dukuje się 99.600 town cukru, z których w cią­
gu godziny zjadamy 98.000 tonn. Przerabia się 
176 000 tonn tytoniu na papierosy i cygara, 
a w 1 godzinę ludzkość wypala tytoniu i wy­
robów tytoniowych za 1 i pół miliona dolarów. 
Wypija się 1 i pół miliona litrów wina około 
półtora miliona Itr piwa, przynajmniej 50 mil. 
filiżanek kawy. Zdaje się 3,6 milionów tonn 
mięsa, 3C milionów bochenków Chleba i 2,4 
milionów sztuk jaj.

W ciągu godziny wydobywa się z wnętrza 
ziemi 122.000 tonn węgla kamiennego. Na po­
wierzchni ziemi zabija się 35.000 szt. zwierząt 
Wydobywa się 156 420 beczek nafty, z których 
ponad jedną trzecią zostaje przetworzona na 
benzynę do samochodów. W ciągu 60 minut 
zakłady automobilowe wypuszczają 700 nowych 
samochodów.

W jednej godzinie nadaje się 114 tysięcy 
telegramów. Na sprawy handlowe przypada 
zaledwie połowa, 55.000 depesz są natury czysto 
prywatnej. W tymże czasie poczta przesyła 
1.141,6 milonów listów i kart, których porto 
wynosi 25 milionów dolarów.

Przemówienie Ojca Świętego.
Wielkie uroczystości katolickie w Lisieux.

LISIEUX. W niedzielę odbyło się w Li­
sieux, uroczyste poświęcenie nowej Bazyliki 
ku czci św. Teresy od Dieoiątka Jezus.

Od północy 80 księży odprawiało Msze 
święte, udzielając wiernym komunii.

Uroczystego poświęcenia bazyliki dokonał 
dziś rano legat papieski a lattice sekretarz sta­
nu kardynał PaceMi, który wygłosił przy tej 

sposobności przemówienie.
Na szczycie nowej bazyliki — mówił legat 

papieski — ufcazuje się wiernym łaska Boska. 
Gi, którzy chcą żyć pobożnie w myśl zasad 
Chrystusowych podlegają niestety prześlado­
waniom. Prześladowania tych wiernych synów  
Kościoła napełniają smutkiem serce namiestni­

ka Chrystusowego, który też odpowiada na 
nie ubolewaniem i uroczystymi protestami.

Ale ani rewolucyjna gwałtowność tłumów, 
zaślepionych słowami fałszywych proroków, ani 

soffzmaty bezbożników, zwalczających doktry­
nę chrześcijańską w życiu publicznym, nie 
zwyciężyły oporu Kościoła, nie przełamały sta­
nowiska nieustraszonego starca, który stoi na 
jego czele — pomimo, że do cierpień moral­
nych, które znosi Ojciec Sw. przyłączały się 
też cierpienia fizyczne.

Następnie kard. Pacelli odprawił Msaę św. 
w czasie której olbrzymi chór, złożony z 2 000 
osób, towarzyszył organom. Po Mszy św. bis­
kup Lisieux msgr. Picaud wezwał wiernych do 
odebrania błogosławieństwa Ojca św. W chwi­
lę potem z ustawionych przed Bazyliką i w 
jej wnętrzu mikrofonów rozległ się głos Papie­
ża, udzielającego zebranym błogosławieństwa.

Modlitwy nasze — mówił Papież — są 
obecnie potrzebne tak jak może nigdy, bo gro­
żą nam niezwykle liczne niebezpieczeństwa co 
przypomina nam słowa Pana, „trzeba modlić 
się i nie ustawać w modlitwie".

Módlmy się więc, aby Stwórca ztihciU  
dać pokój temu umęczonemu światu i narodom, 
dręczonym niepewnością jutra. Pokój ten osią­
galny jest przez powrót na prostą drogę, to 
znaczy przez posłuszeństwo woli Boskiej przez 
sprawiedliwość i miłosierdzie wobec wydzie­
dziczonych i cierpiących.

Prosimy was o modły synowskie za nas 
samych, którzy tak wielką ponosimy odpowie­
dzialność i rychło już będziemy musiek zdać 
z niej rachunek Stwórcy. A teraz, na wszyst­
kich was i na każdego niech spłynie nasze 
błogosławieństw ojcowskie.

W tym momencie Ojciec Sw. wygłosił for­
mułę błogosławieństwa.

Przemówienie swe wygłosił Ojciec Sw z 
Castelgandolfo siedząc przed stołem, na którym  
ustawiona była mała statuetka Sw. Teiesy 
i Jej relikwie. Zanim nastąpiło przemówienie, 
Papież wysłuchał przez radio całej pontyfikal- 
nej Mszy św. którą w Lisieux odprawiał kar­
dynał Pacelli.

Przemówienie papieskie trwało dziesięć mi­
nut przy niezwykle czystym  odbiorze w Lisieux.

Na zakończenie kongresu odbyła,się wielka 
procesja, która trwała 4 godziny.

Kardynał Pacelli uczestniczył w niej pod 
baldachimem, w otoczeniu 5 kardynałów i 70 
biskupów, niosąc osobiście monstrancję z Prze­
najświętszym Sakramentem.

Bankructwo niemczyzny 
na Górnym Śląsku.

Prawie cała prasa niemiecka na Śląsku 
Opolskim omawia sprawę wygaśnięcia Kon­
wencji Genewskiej w dniu 15 lipca rb. Prasa 
ta podnosi, że w ciągu 15 lat trwania tej Kon­
wencji na polskim G. Śląsku niemiecki stan 
posiadania załamał się.

Prtede wszystkiem niemiecki przemysł jest 
całkowicie administrowany przez Polaków. 
Również załamało się całkowicie niemieckie 
szkolnictwo. • (

Oficjalną prawną reprezentacją Niemców 
na polskim G. Śląsku na podstawie Konwencji 
genewskiej był Volksbund. Od dnia 15 lipca 
traci Volksbund swój charakter prawnej repre­
zentacji Niemców, jednakowoż działać on będzie 
nadal na polskim G. Śląsku. Prasa niemiecka 
podnosi, że Volksbundowi nie udało sie w cią­
gu 15 tu lat zdobyć zaufania polskich władz ad- 
ministraoyjnych.

Polski G. Śląski pod konwencją genewską 
uległ — zdaniem prasy niemieckiej —  całkowitej 
polonfaacji.

370 ofiar katastrofalnych upałów w Ameryce
Z poszczególnych stenów nadchodzą dokład­

niejsze wiadomości o katastrofalnej fali upałów, 
która nawiedziła Amerykę Północną.

Blisko 150 osób zginęło od porażenia sło­
necznego w ciągu soboty, która była najgoręt­
szym drtiem, jakiego mieszkańcy nie pamiętają 
od dziesiątków lat.

Ogółem wskutek upałów straciło życie 
około 370 osob.
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Spęd bekonów w Lubawie 
o d b ęd z ie s ię w  p o n ied z ia łek d . 1 9 b m . o g o d z . 
5 -te j ran o jak n astęp u je :

P rą tn ica , O m u le, C zerlfn , R u m ien ica , R u ­
m ian , L u b aw a , G ro d z iczn o , T u « zew o , Z w in ia rz ,  
S w in ia rc , K azan ice , R o źen ta l, Z ie lk ow o , G ier-  
ło ż -P o lsk a , G rab o w o , W ald y k i, B y szw a łd , S am ­
p ław a , T arg o w isk o , R ak o w ice , Z ło to w o , L u b -  
s ty n ek , O staszew o , Jeg lia , K iełp iny , D ęb ien ;  
R y b n o , B ra tian .

Spęd bekonów w Płośnicy.
W e w to rek d n ?a 2 0 . V II 3 7 r . o g o d z . 5 -te j 

ran o o d b ęd z ie s ię n a s tac ji k o le jo w e j p ie rw szy  
sp ęd b ek o n ow y zo rg an izo w an y  p rzez  In s tru k to -  
ria t H o d o w lan y P o m o rsk ie j Izb y R o ln icze j. K o ­
le jno ść d o w o zu n a sp ęd  : P ło śn ica , M ała T u rza  
M ały i W ielk i Ł ęck , N o w y D w ó r, K o l. B ro ń sk , 
C ib o rz , Je leń , W ąp ie rsk , K o sze lew y , Z ab in y ,  
G ra lew o , W ielk a T u rza . N iesto ja , R u tk o w ice,  
S k u rp ie , B u rk a t, P ie rław k i, P ry cm a , G ró d k i, 
W y so k a , K sięży d w ó r, K u rk i.

N a sp ęd m o g ą d o w ieść sw e b ek o n y w szy ­
scy ro ln icy p ro d u k u jący  b ek o n y . W ag a b ek o n u  
o d 8 2 k g . d o 9 5 k g . (1 6 4 d o 1 9 0 fu n tó w .)

Zapotrzebowanie na spędach duże.
G ro ch o w sk i, in s tru k to r h o d o w lan y .

Uwaga Okręg Rybno.
S p o w o d u n ie d o sta teczn e j ilo śc i b ek o n ó w  

n a sp ęd ach w  R y b n ie w strzy m u je s ię n araz ić  
sp ęd y w R y b n ie , aź d o czasu  o d w o łan ia , p rzy ­
łącza jąc o d staw có w  z O k ręg u R y b n o d o L u b a ­
w y i P ło śn icy .

In s tru k to ria ł H o d o w lan y P . I R . 
w  N o w y m  M ieśc ie L u b aw sk im .

Stacja knura zarodowego w Prątnicy.
P o d a je s ię d o w iad o m o śc i, że 7 b m . p . Ja ­

k u b o w sk i C ezary z P rą tn icy o trzy m ał n o w eg o  
k n u ra s tacy jn eg o ra sy W ielk ie j B iałe j P o m or ­
sk ie j. Z e s tac ji k n u ra n a leży k o rzy s tać w  jak  
n a jsze rsze j m ierze ce lem  p o lepszen ia m ateria łu  
h o d o w lan eg o i b ek o n o w eg o . O d staw co m  b ek o ­
n ó w  zw raca s ię u w agę n a o b o w iązk o w e p o ­
k ry w an ie sw y ch m acio r k n u rem  s tacy jn em .

G ro ch o w sk i, in s tr , h o d o w lan y .

Kronika.
Nowe Miasto, d n ia 1 4 lip ća 1 9 3 7 r

Ś ro da  B o n aw en tu ry k ard y n a ła
C zw artek H en ry k a  
P ią tek  N P M . S zk ap i.

S ło ń ca : w sch ó d o g o d z . 3 .3 3 zach ó d o g o d z . 1 9 .2 7

Od 13 bm. ulgi dis dzieci na kolejach.
O d d n ia 1 3 — 2 3  b m . o b o w iązu ją n a k o le jach  

zn iżk i d la d z iec i d o la t 1 4 .
K ażd a o so b a d o ro s ła m a p raw o p rzy w ieźć  

5 -c io ro d z iec i, p łacąc za n ie ty lk o V s część  
ta ry fy n o rm aln e j.

* U lg i u d z ie lan e są n a zasad z ie k art u czest­
n ic tw a L ig i P o p ie ran ia T u ry sty k i, k tó re w y d a ją  
k asy k o le jo w e i b iu ra p o d ró ży w  ca ły m  k ra ju .

Ważny wyrok.
S ąd N ajw y ższy w y jaśn ił, że n iep o w stan ie z m iej­

sca , g d y ch ó r, lu b m u zy k a w  m iejscu p u b liczn y m w y k o ­
n u ją h y m n p ań stw o w y „Jeszcze P o lsk a n ie  zg in ę ła 4 ', m o ­
że p rzed staw ić s ię jak o d em o n stracy jn e o k azan ie n ie ­
ch ęc i, lu b lek cew ażen ie d la p ań stw a p o lsk ieg o , g d y je  
p o p e łn io no u m y śln ie , lu b p rzy n & jm n ie j w zam ia rze  
ew en tu a ln y m  w  ro zu m ien iu p . 1 . a rt. 1 4 k k .

Z miasta i powiatu.

Urząd Skarbowy w Nowym Mieście Lubawskim 
stempluje zapalniczki.

T u te jszy U rząd S k arb o w y zao p atrzo ny zo sta ł w  
p rzy rząd d o s tem n lo w an ia zap a ln icz tek i d o k o n y w u je ju ż  
ty ch  czy n n o śc i. P rzy p o m in am y w o b ec teg o , że n a m o cy  
ro zp orządzen ia M in iste rstw a S k arb u (D ż . U . 2 5 . 6 . 1 9 3 7  
z d n ia 3 o . 6 . 1 9 3 7 r .) i n a zasad z ie d ek re tu P rezy d en ta  
R .P . z d n ia 1 4 . I . 1 9 3 6 w  sp raw ie zm ian y u staw y o m o ­
n o p o lu zap a łczan y m —  o p ła ta  (s tem p e l)  o d  jed n e j k ieszo n ­
k o w ej z łip aln iczk i w y n o si 1 ż ł. O d śc ien ne j —  3 z ł i o d  
zap a ln iczk i ze z ło ta lu b sreb ra 5 z ł. P rzyp o m inam y , że  
s tem p lo w an ie zap a ln iczek d o k o n y w ać s ię b ęd z ie d o 3 o  
w rześn ia b r.

Związek Weteranów Powstań Narodowych 
R.P. 1914-1919 Koło Nowemiasto Lub.
W  n ied z ie lę d n ia 1 8 lip ca b r. o g o d z . 1 3 -te j w  H o -  

,te lu C en tra l, w  N o w y m  M ieście L u b . o d b ęd z ie s ię p o ­
n o w n e p len a rn e zeb ran ie tu t. K o ła .

U p rasza s ię o p rzy b y c ie w szy stk ich cz ło n k ó w , ze  
w zg lęd u n a w ażn o ść o m ó w ien ia sp raw  zw iązk o w y ch i o d ­
czy tan ie o k ó ln ik ó w  o w ażn e j tre śc i d la cz ło n k ów .

P o n ad to ap e lu jem y d o cz ło n k ó w  —  k to d o ty ch czas  
je sżd ze n ie zap łac ił u sk a rbn ik a 1 ,5 0 z ł — ró żn icę d o ­
p ła ty n a w ery fik ac ję w  P o m . K o m isji W ery f. w  C h e łm n ie , 
b y w  n a jk ró tszy m  czas ie u reg u lo w ał, g d y ż k o ło  za cz ło n ­
k ó w  ró żn icę tę ju ź w  s ty czn iu  b r. z k asy  w y ło ży ć  m u siało .

R ó w n ież p ro s im y o n iezw ło czn e u reg u lo w an ie za -  
leg ły o h  i b ież , sk ład ek  cz ło n k o w sk ich , b y  u n ik n ąć n iep o ­
trzeb n y ch k o sz tó w p o rto rty j za u p o m n ien ie , i in n y ch  
sk u tk ó w . . „W o ln o ść"  Z arząd .

T. C. L. Nowe Miasto.
N in ie jszy m  p o d a je s ię d o w iad o m o ści, iż z d n iem  

2 0 lip ca b r. zam y k a s ię b ib lio tek ę aż d o o d w o łan ia . S za ­
n o w n y ch O zy te ln ik ó w u p rasza s ię o bezapelacyjny 
zw ro t w szy stk ich w y p tjży częn y ch k siążek i to w d n iach  
1 3 , 1 6 , i 2 0 b m . w  czas ie o d 1 7 ,3 0 d o 1 8 ,3 0 (5 V a d o  6 7 sp o  
p o łu d n iu ) w  lo k a lu b ib lio teczn y m . R ó w n o cześn ie n a leży  
w  ty ch sam y ch o k resach u reg u lo w ać w sze lk ie za leg ło śc i 
za w y p o ży czan ie k siążek . " '

Z arząd k o ła T . C . L .

Baczność P.P. Pszczelarze.
Nowemiasto. L ip cow e p o sied zen ie o d b ęd z ie s ię  

w e w to rek 2 o b m . o g o d z . 1 3 w  lo k a lu T .C .L . p rzy u licy  
Ś ro d k o w ej w  d o m u U b ezp . S p o ł. P o p o sied zen iu zad e ­
m o n stro w an e b ęd ą zap isan e w alce d o W y rab ian ia sz tu cz ­
n e j w ęd zy . U stalo n e b ęd z ie tak że , k to p rzy jm ie w alce  
w  o p iek ę i p o d e jm ie s ię w y rab ian ia w ęd zy . U p rasza s ię  
w szy tk ich cz ło n k ó w  o p rzy b y c ie n a p o sied zen ie .

Z arząd .

Uwaga członkowie Koła Producentów Trzody 

Chlewnej Wielkie Bałówki.
P o n iew aż n ie w szy scy o d staw cy b ek o nó fr z K o ła  

W ielk ie B ałó w k i p o k ry w a ją sw e m acio ry  k n u ram i s tacy j­
n y m i za ro d o w y m i, w o b ec teg o za rząd zam o b o w iązk o w e  
p o k ry w an ie sW y ch m acio r k n u rem s tacy jn y m zn a jd u ją ­
cy m  s ię u p . R eszk i A n to n ieg o w  W ielk ie j O só w ce , k n u ­
ram i p ry w a tn em i n ie za ro d o w em i, k tó re zn a jd u ją s ię u  p . 
M ó w k i M ak sy m ilian a w W ielk ich B ałó w k ach i u  p . S ep e-  
to w sk ieg o  w  B o rk u m acio r p o k ry w ać n ie w o ln o . W  raz ie  
s tw ie rdzen ia , że d an y o d staw ca b ek o n ów  n ie p o k ryw a  
sw ych m acio r k n u rem  s tacy jn y m , zo stan ie  z n im  ze rw an y  
k o n trak t n a d a lszą o d staw ę b ek o n ów .

D la k o n tro li za rząd zam : w szy scy  o d staw cy  b ek o n ów  
z K o ła W ielk ie B ałó w k i w in n i n h sp ęd ach b ek o n o w y ch  
w  N o w y m  M ieśc ie i B isk u p cu , p rzy o d staw ie sw y ch b e ­
k o n ó w o k azać d o w ó d p o k ryc ia sw e j m acio ry k n u rem  
s tacy jn y m . D o w ó d tak i w y d a je k ażd y p o siad acz  k n u ra  
s tacy jn eg o , w  W ielk ich B ałó w k ach  p . R eszk a A n to n i.

C zło n k ow ie k o ła M ałe B ałó w k i o d czasu p o staw ie ­
n ia n o w eg o k n u ra u p . M ich a lsk ieg o Jak ó b a w in n i 
ró w n ież sw e m acio ry p o k ry w ać u p . R esżk ieg o A n to n ie ­
g o . P .P . P rezesó w  w y m ien io n y ch K ó ł, p ro szę o d o p iln o ­
w an ie w  p o w y ższe j sp rtiw ie .

G ro ch o w sk i, In s tr. H o d o w lan y P o m . Izb y R o ln .

Pokazy maciorek zarodowych.
P ięk n e p d k ezy m acio rek za ro d o w y ch i p ry w a tn y ch  

o d b y ły s ię w  d n iach  6 i 7 b m . w  O m u lu , R o żen ta lu , Z a-  
jączk o w ie i L ip in kach . P o k azy zo rg an izo w a ła S ek cja  
P rod u cen tó w  T rzo d |r C h lew n e j z w sp ó ł u d z ia łem  m ie jsc . 
In s tru k to ria tu  h o d o w lan eg o P IR . S p ecja ln ie w y ró żn iły  
s ię k o ła R o żen ta l i L ip in k i, g d e ie H o ść w y staw io n y ch  
ek sp o n a tó w  b y ła d o ść liczeb n a , a p n zy tem  b ard zo d o b ra . 
W  p o k azac h b ra li u d z ia ł p rzed staw ic ie le W y d zia łu P o w . 
P o m o rsk ie j Izb y R o ln icze j, C zło nk o w ie Z arząd u S ek c ji, 
P rzed staw ic ie le S am o rząd ó w  G m in n y ch , P rezes i K ó ł P ro d . 
T rzo dy  C h lew n e j i H o d o w cy .

K o m isja sęd z io w sk a p rzy zn a ła sze reg n ag ró d u fu n ­
d o w an y ch p rzez P IR . i S ek c ję P ro d . T rzo d y C h lew n e j.

N ag ro d zen i n a p o k az ie w  O m u lu :

1 . T ru szczy ń sk i Jan  ze S w in ia rca za d o b ry  w y ch ó w  
2 m acio r w łasn y ch w raz z 1 4 p ro s ię tam i, n ag ro d a P IR . 
1 m acio rk a za ro d o w a w arto śc i 4 0 z t.

2 . B o ry n a Jó zef z O m u Jn za d o b ry  w y ch ó w  m acio ry  
n r. 2 4 8 w raz z p ro s ię tam i, n ag ro d a S ek c ji 1 2 z ł.

3 . R y ń sk i B ern , z O m u la za d o b ry  w y ch ó w  m acio ry  
n r . 3 0 9 i u trzy m an ie k n u ra s tacy jn eg o n r. 4 7 P m . —  n a ­
g ro d a S ek c ji 1 0 ,—  z ł.

4 . R ó żań sk i W alen ty e O m u la za d o b ry w y ch ó w  
i u trzy m an ie m acio ry n r. 3 4 8 w raz z p o to m stw em , n ag ro ­
d a S ek c ji 4  1 0 ,— .

5 . R y b iń sk i A n t. z O m u la za d o b re u trzy m an ie  
m acio ry n r. 3 1 0 •- n ag ro d a S ek c ji 8 z ł.

N ag ro dzen i n a p o k az ie w  R o żen ta lu :

6 . D ziąb a K o n rad z R o żen ta la za d o b re u trzy m an ie  
2 k n u ró w  s tacy jn y ch , n ag r. P IR . 1 m acio ra ta w art. 4 0 z ł.

7 . C zap liń sk i Ig n . z G rab o w a za d o b re u trz . k n u ra  
s t. n ag r. P IR . —  1 m acio rk a za ró d , w art. 4 0 z ł.

8 . G rzo n k o w sk i W ł. z R o żen ta la za d o b ry w y ch ó w  
i u trzym an ie m acio ry n r. 1 5 2 —  n ag r. S ek c ji z ł 1 5 .

9 . K asp ro w icz Jó ze f z G rab o w a za d o b re w y ch o ­
w an ie i u trzy m an ie m acio rk i n r. 1 2 3  p o ch o d zące j z ch lew ­
n i za ro d o w ej p . D ejcze ra z G w iźd zin , n ag ro d a S ek c ji 1 5  z ł.

5 . K asp rzy ck i M ateu sz z G rab o w a , za d o b ry w y ­
ch ó w  i u trzy m an ie m acio r n r. 1 n ag ro d a  S ek c ji z ł 1 0 .

6 . T red e r Jó ze f « R o żen ta la , ® a d o b ry w y ch ów  
i u trzy m an ie m acio ry n r. 1 4 6 w raz z p ro s ię tam i, n ag ro d a  
S ek c ji z ł 1 0 .

' 7 . K r jew sk i M ak s z G rab o w a , za d o b ry w y ch ó w  
i trzy m an ie m acio rk i n r. 4 4 /6 3 n ag ro d a S ek c ji 8 ,—  z ł.

8 . S za tk o w sk i L eo n ard z R o żen ta la za d o b ry w y -  
, o k ó w i u trzym an ie m acio ry p o ch o d eące j z w łasn eg o  

ch o w u w raz z p o to m stw em , n ag ro d a S ek c ji 8 ,—  z ł.
9 . E w erto w sk i F ran c iszek z R o żen ta la za d o b ry  

w y ch ów  i u trzy m an ie m acio ry n r. 9 . w raz z p ro s ię tam i, 
n ag ro d a S ek c ji 8 ,—  z ł.

1 5 . D ziąb a Jan  I . z R o żen ta la za d o b ty w y ch ów  
i u trzy m an ie m acio ry  n r. 8 w raz z p ro s ię tam i, n ag ro d a  
S ek c ji 5 ,—  z ł.

1 6 . M ajka z G rab o w a za d o b ry w y ch ó w  i u trzy m a ­
n ie m acio rk i n r. 1 2 2 p o ch o d zące j z ch lew n i p . D ejcze ra  
z G w iźd z in , n ag ro d a S ek c ji 5 ,—  z ł.

1 7 . S za łk o w sk i Jan  I . z R o żen ta la za d o b ry w y ­
ch ó w  i u tray m an ie m acio ry n r. 6 . w raz z p ro s ię tam i, n a ­
g ro d a S ek c ji 5 ,—  z ł.

1 8 . B ab sk i Jan  II z R o żen ta la za d o b ry w y ch ó w  
i u trzy m an ie m acio ry n r. 3 7 w raz z p ro s ię tam i, n ag ro d a  
S ek c ji 5 ,—  z ł.

1 9 . W en ck i L eo n z G rab o w a , za d o b ry w y ch ó w  
i u trzy m an ie m acio rk i n r. 1 9 /5 9 n ag ro d a S ek c ji 5 ,—  z ł.

N ag ro d zen i n a p o k az ie w  Z ajączk o w i©  :
1 . S as-Jaw o rsk a K az im ie ra z Z ajączk o w a za d o b ry  

w y o h ó w  i u trzy m an ie m acio ry n r. J2 8 . n ag ro d a P . I . R . 
1 . m ach o rk a w arto śc i z ł 4 0 ,—

2 . P ap liń sk i Jan z T y lic , za d o b re u trzym an ie  k n u ­
ra s tacy jn eg o n r. 2 5 8 8 n ag ro d a P . I . R . 1 . m acio rk a za ­
ro d o w a w arto śc i z ł 4 0 ,—

3 . W itk ow sk i A n to n i z Z ajączko w a za d o b ry w y ­
ch ó w  i u trzy m an ie m acio ry n r. 1 2 2 , n ag ro da S ek c ji 1 3 z ł.

4 . G rzo n k o w sk i Jó zef z Z ajączk o w a za d o b re u trzy ­
m an ie i w y ch ó w  m acio ry n r. 4 n ag ro d a S ek c ji z ł. 1 3 .—

5 . M u zalew sk i S t. z K u lig  za d o b ry  w y ch ó w  i u trzy ­
m an ie m acio ry n r. 1 2 4 , n ag ro d a S ek c ji z ł 1 3 ,—

6 . N o w ick a Jan in a P rzy śp . R o ln . S am p ław a za d o ­
b ry w y ch ó w  i u trzy m an ie m acio rk i n r. 5 p o ch o d zące j  
z ch lew n i za ro d o w ej p . B aczew sk ieg o z B ra tian a , n ag ro ­
d a S ek c ji zŁ  9 ,o o

7 . G rab o w sk i Jan z Z ajączk o w a za d o h ry w y ch ó w  
i u trzy m an ie m acio ry n r. 1 2 o n ag ro d a S ek c ji 9 ,o o

8 . L ew an d ow sk a Ł u c ja P rz^ sp . R o ln . S am p ław a za  
d o b ry w y ch ó w  i u trzym an ie m acio rk i n r. 7 p o ch o d zące j 
z ch lew n i za ro d o w ej p . B aczew sk ieg o z B ra tiana , n ag ro d a  
S ek c ji z ł 6 ,o o

9 . T arachó w ń a A p o lon ia P rzy sp . R o ln . S am p ław a  
za d o b ry w y ch ó w  i u trzy m an ie m acio rk i n r. 6 . p o ch o ­
d zącej z ch lew n i za ro d o w ej p . B aczew sk ieg o z B ra tjan a , 
n ag ro d a S ek c ji 6 ,o o

2 9 . W iśn iew sk i Jan z K u lig za d o b ry w y ch ów  
i u trzy m an ie m acio ry n r. 1 4 4 n ag ro d a S ek c ji z ł 6 ,o o

3 0 . L ask o w sk i W ład . z Z ajączk o w a aa d o b ry  w y ch ó taz  
i u trzy m aaie m acio ry n r. 1 3 8 , n ag ro d a S ek c ji z ł. 6 ,o o

3 1 . G rab o w sk i Jan  z Z ajączk o w a . L ist p o ch w aln y  —  
n ag ro d a S ek c ji za d o b re u trzy m an ie k n u ra s tacy jn e lg o  
n r. ło i, p o ch o d zącego  z ch lew n i za ro d o w ej p . D ejcze ra  
z G w iźd z in .

N ag ro d zen i n a p o k az ie w  L ip in k ach .

1 . B u ch h o lz W alerian za m acio rę w łasn eg o ch o w u  
w raz z lo . p ro s ię tam i, n ag ro d a P . I . R . 1 . m acio rk a za ­
ro d o w a w artośc i 4 o .oo

2 . K s. W ró b lew sk i za 3 m acio ry w łasn eg o ch o w u , 
n ag ro d a P . 1 . R . 1 . m acio rk a za ro d o w a w artośc i 4 o .o o z ł.

3 . S zy ch o w sk i R . za m acio rę n r. 1 9 7 o , 1 . m acio rę  
w łasn e j ch o d o w li i lo . b ek o n iak ó w  n iag rod a  S ek c ji 2 o .o o  A.

4 . D em b ek W ład . za m acio rę n r. 2 o 4 7 i 9 . p ro s ią t, 
n -g ro d a S ek c ji 1 6 ,o o z ł.

5 . K irsz te in Jan za m acio rę n r. 2 o 3 J w raz z p o ­
to m stw em  i 4 . b ek o n iak i. n ag ro d a S ek c ji z ł 1 6 ,o o .

6 . N ajd ro w sk i A n astazy za d o b re u trzym an ie  k n u ra  
s tacy jn ego  n r. 2 2 ., n ag ro d a S ek c ji z ł. 1 2 .o o .

7 . M aj. S ęd z ice za m acio ry n r. n r. 2 o 4 1 , 1 9 5 5 n a ­
g ro d a S ek c ji z ł. 1 2 ,o o

8 . M a'j. S ęd z ice za p o to m stw o p o m atk ach za ro d o ­
w y ch , L ist p o ch w aln y , n h g ro d a S ek c ji.

B y ły to p ie rw sze p o k azy m ate rja łu h o d o w lan eg o  
trzo d y ch lew ne j i n iech te k ilk a p rzy zn an y ch n ag ró d  
b ęd z ie b ó d zcem  d o d a lsze j w y tężo n e j p racy n ad p o d n ie ­
s ien iem n asze j h o d o w li trzo d y ch lew n ej w p o w iec ie , 
w szak je ste śm y p o w ia tem , k tó ry ca łe j P o lsce , n a jw ięce j 
p ro d u k u je trzo d y ch lew n e j i n a jw ięce j ek sp ortu je tak o ­
w ej za g ran icę w  fo rm ie b ek o n u . M ie jm y n ad z ie ję , że  
p o ro k u lu b d w u ch w y tężo n e j p racy n ad p o p raw ien iem  
n aszeg o p o g ło w ia trzo d y ch lew ne j p o w ia t lu b aw sk i n ie  
ty lk o b ęd z ie jed en z n a jw iększy ch p o d w zg lęd em p ro ­
d u k c ji a le i jed en z n a jlep szy ch p o d w zg lęd em jak o śc i 
m ate ria łu h o d o w lan eg o i b ek o n o w eg o .

G ro ch o w sk i, in s tr, h o d o w lan y .

Z dalszych stron.

Smutny fmy wyczynu „sportowego*1.
G lob ep tro tter Jęd raszek , k tó ry  w y sta rto w a ł 

z W ielk o p o lsk i w  p o d ró ż n ao k o ło św ia ta i zo ­
s ta ł sw eg o czasu  p rzy trzy m an y w  W ąb rzeźn ie , 
d o zn a ł p rzy k reg o  zaw td u . S k azan o  g o  b o w iem  
za w łó częg ostw o  i żeb ran in ę (w jeg o p o jęc iu  
„zb ieran ie au tog ra fów ")  n a  p ó ł ro k u  „o d p o czy n ­
k u " w  zak ład z ie p rac p rzy m u so w y ch .

Przeszło milion pielgrzymów rocznie 
w Częstochowie.

C zęsto ch o w a szczy cić s ię m o że n a jw ięk szą  
liczb ą p ie lg rzy m ó w  n a św ięc ie .

L o u d es , L is ieu x  i M ek k ę o d w ied za ro czn ie  
2 0 0 — 1 0 0 .0 0 0 p ie lg rzy m ó w , p o d czas , g d y d o  
C zęsto ch o w y p rzy b y w a ro czn ie p o n ad m ilion .

11 niebezpiecznych bandytów udekło z więzienia 
w Rzeszowie

W  n o cy z so b o ty n a n ied z ie lę u c iek ło 1 1  
n ieb ezp ieczn y ch  b an d y tó w  i p rzestępcó w  z w ię ­
z ień sąd u o k ręg o w eg o w  R zeszo w ie .

W ięźn io w ie  w y d o sta li s ię z ce li a n astęp ­
n ie w łam ali s ię d o sza tn i, g d z ie  z rzu c ił z s ieb ie  
o d z ież  w ięz ien n ą i p rzy  w d żia li u b ran ia cy w iln e .

Z b ieg li: S tan is ław  D elik a t i H en ry k C zy ż  
sk azan i n a 1 5 la t c iężk ieg o  w ięz ien ia za zab ó j­
s tw o , A n d rze j T y b u rczy sk azan y n a 8 i p ó ł 
ro k u w ięz ien ia za w łam an ie , A ro n  S zw arc sk a ­
zan y za  k rad z ieże  i w łam an ia  n a  1 0  la t w ięz ien ia  
i zam k n ięc ie p o o d b y c iu k ary w d o m u p o p ra ­
w y . M jch a ł U rz ic i P io tr K siążek sk azan i n a  
6 la t w ięz ien ia i u m ieszczen ie w d o m u p o p ra ­
w y za w łam an ie d o K .K .O . w  Ł ań cuc ie , Jó zef  
Z elazn y , sk azan y n a 5 la t w ięzien ia za k ra ­
d z ieże , Jó ze f S ip ik , sk azan y n a 4 la ta za k ra ­
d z ieże  i w łam an ia , w reszc ie Jó ze f Jan k o w sk i, 
sk azan y n a 9 m iesięcy za k rad z ieże .

D w aj p rzestęp cy  zam k n ięc i w  te j sam ej G eli 
ao sta li za trzy m an i. Jed en  z  w ięźn ió w  n ie  ch o ia ł 
u c iek ać i zo sta ł w  ce li.

N aty ch m ias t p o o trzy m an iu w iad o m o śc i  
o u c ieczce n ieb ezp ieczn y ch  b an d y tó w  p rzy b y li  
d o w ięzien ia p ro k u ra to r d r. Jed liczk a i sęd z ia  
ś led czy d r K ijas .

P o staw io n o n a n o g i w szy stk ie s to jące do 
d y sp o zyc ji o d d z ia ły p o licy jn e , a p o n ad to za ­
a la rm o w an o p o ste ru n k i p o licy jn e w ca ły m  p o ­
w iec ie .

N a u licach p o jaw iły s ię u zb ro jo n e p a tro le  
p o licy jn e , k tó re w  p o śc ig u za b an d y tam i ru ­
szy ły w  ró żn e s tro ny .

Zapłacił podatek obligacją, na którą padło 
pół miliona zł wygranej.

Tarnów. K u p iec S ch m u ck e l o trzy m ał 
zaw iad om ien ie , źe n a o b ligac ję p o ży czk i in w e ­
s ty cy jn e j, k tó rą p rzed p aru d n iam i z ło ży ł w  
u rzęd zie sk a rb o w y m  n a zasp o ko jen ie  n a leżn o śc i 
za p o d a tk i, p ad ła w y g ran a 5 0 0 .0 0 0 z ł.

T y m  sp o so bem  w y g ran a  p rzy pad ła fak ty cz ­
n ie sk a rb o w i p ań stw a .

Antyhitlerowskie napisy na łodziach podwodnych.
W  s to czn iach  p o rtu  w  B rem ie  p racu je o b ec ­

n ie w ięce j ro b o tn ik ó w  n iż w  o k res ie p rzed w o ­
jen n y m .

P rzed 1 9 1 4 ro k iem  p raco w a ło 1 2 .0 0 0 , o sta t­
n io  zaś 1 4 .0 0 0 . S to czn ie b u d u ją ło d z ie p o d w o d n e  
i to rp ed o w ce . N a k ad łu b ach b u d u jący ch s ię  
o k rę tó w  p o jaw ia ją s ię o d czasu d o czasu n ap i­
sy , sk iero w ane p rzeciw k o reż im o w i h itle ro w ­
sk iem u o raz p rzec iw  fa szy zm o w i.

„G estap o " a reszto w ało k ilk a ro b o tn ik ó w , 
b io rąc o d n ich p ró b y p ism a. D o ch o d zen ia n ie  
d a ły jed n ak żad n y ch rezu lta tó w , w o b ec czeg o , 
ro b o tn icy zo sta li zw o ln ien i z a resz tu .
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Przez 60 godzin bez przerwy wygłaszał kazanie...

P ew ien pasto r w L os A ngeles konstatu jąc , 
że w iern i są coraz rzadszym i gośćm i w koś­
cie le przez n iego obsług iw anym , postanow ił 
chw ycić się oryg inalnego sposobu d la zw ab ie ­

n ia ich do św iątyn i.

O to ub ieg łe j n iedzie li pasto r ów zdecydo ­
w ał się na odw ażny krok  : postanow ił kazać  
z am bony pszez 60 godzin z rzędu , spodziew a ­
jąc się , że w ten sposób zw róći uw agę obo jęt­
nych i ate istów . P rzedsięb io rczy kap łan w stą­
p ił na am bonę o godzin ie 11-te j w n iedzie lę, 
a zszed ł z n iej dop iero w e w torek o pó łnocy... 
P rzez cały ten czas pasto r ang likańsk i z n ie­
słychaną sw adą w ygłaszał kazan ie , tu i ów ­
dzie rob iąc ty lko parom inu tow e przerw y d la  
zaczerpn ięcia oddechu i dan ia w ypoczynku  

zm ęczonym  p łucom .

W iadom ość o tem  oryg inalnym  kazan iu ro ­
zeszła się saybko po m ieście. S topn iow o setk i 
w iernych , lub ty lko ciekaw ych gap iów ścią ­
gały do kościo ła , aby posłyszeć osob liw e ka ­
zan ie, k tó re usta la ło rów nocześn ie rekord w  
dzie jach elokw encji re lig ijnej. W ten sposób  
pobożny i energ iczny pasto r z L os A ngelos  
osiągnął cel upragniony .

N r. ak t K g. 247 /36 .

W Imieniu Rzeczypospolitej Polskiej.
D nia 18 listopada 1936 r.

S ąd G rodzk i w  N ow ym  M ięście w  sk ładzie  
następu jącym : sędzia Z . Ł azarew icz , pro toko ­
lan t J. Z abłońsk i, rozpoznaw szy dn ia 18 listo ­
pada 1936 r. sp raw ę

K uzim sk iego R oberta , kupca, zam . w Ł ąkorzu , 

oskarżonego o to , że dn ia 30 . X II. 1935 r. w  
Ł ąkorzu , pom ów ił oskarżycie lk i pryw atne A ugu ­
stę L ew andow ską i A nnę L ew andow ską z Ł ą-  
korza o tak ie postępow anie , k tó re m oże pon iżf  ć  
je w op in ii pub licznej, a m ianow icie w yraził się  
o n ich następu jąco : „pan ie L ew andow sk ie  m ają  
sw oją przeszłość , co one rob iły w  K ow alew ie  
ja też w iem “ , to jest o czyn , przew idziany w  
art. 255 k . k ., 

orzek ł:

oskarżony w inny jest przestępstw a z art. 255  
k .k ., popełn ionego w czasie , sposób i m iejscu  
podanym i za to skazu je się go na zasadzie  
tego przep isu na karę aresztu przez 1 tydzień  
i 50 zł grzyw ny . W ykonan ie kary pozbaw ie­
n ia w olności zaw iesza się oskarżonem u w arun ­
kow o na przeciąg la t dw óch . G rzyw nę w ra ­
zie n ieściągalności zastąp i areszt, licząc 5 zł 
za 1 dzień . Z arządza się og łoszen ie w yroku  
skazu jącego w „D rw ęcy“ i „G łosie L ubaw sk im * ' 
w  14  dn iach po praw om ocności w yroku  na  koszt 
skazanego . O skarżony ponosi koszty postępo ­
w ania, 10 zł op łaty sądow ej oraz koszty naro ­
słe oskarżycie lkom  pryw atnym .

(— ) Ł azarew icz.

Z a zgodność:
L . S . M uchlińsk i

sekretarz sądu .

Osobliwe zapadnięcie się kamienicy
R zadk i w ypadek  zano tow ano  w  B ydgoszczy . 

O to m ieszkańcy  dom u nr. 20 pray  u l. L elew ela , 
zbudziw szy  się ze snu zauw aży li w szystk i drzw i 
sw ych m ieszkań o tw arte na oścież . B adając 
przyczyny osob liw ego tego zjaw iska, skonstan - 
tow ali, iż dom  przychylił się w zdłuż sw ej osi 
poprzecznej.

Z aw iadom iona o w ypadku kom isja budow ­
lana  przybyła  na m niejsce  i stw ierdziła , iż w spo ­
m niana w yżej kam ien ica aapad ła się  lew ą  stro ­
ną w ziem ię o b lisko 20 cm . najp raw dopodob ­
n iej na sku tek podm ycia grun tu .

C harak terstycznym  jest, że m ury dom u n ie  
w ykazu ją żadnych rysów , czy li, że sam a kon ­
strukcja n ie ucierp ia ła .

W  zw iązku z tym  kom ija  budow lana nara-  
zie n ie przeprow adziła ew akuacji lokato rów , 
zalecjąc podm urow ać m iejsce zapadn ięcia QPONMLKJIHGFEDCBAsię  
dom u betonem , oraz pod trzym ać ścianę odpo ­
w iedn im  © belkow aniem . W  przeciągu oetatn ich  
dw u dn i nachy lenie óom u n iew ykazało zw ięk ­
szen ia .

Kabożeftstwo za... laby.
W  św iątyni buddy jsk ie j w S ana w  Ind iach  

odpraw iono w ciągu osta tn iego  roku  100  ty sięcy  
m odłów  za żaby , uśm iercone p rzez uczonych , 
czyn iących dośw iadczen ia .

Z godn ie z nauką re lig ii buddy jsk iej, dusza  
zw ierzęca jest itiw n ież n ieśm ierte lna, jak dusza  
C złow ieka. Ż aba m oże być, w ięc, rów nież m ę­
czenn icą w iedzy .

Chcecsz schudnąć jedz tłuszcze.
Z w olenn ikom  odchudzen ia się zaleca pro ­

feso r C athart z un iw ersy te tu w G lasgow  ory ­
g inalną recep tę, —  odżyw ian ia się tłu szczem . 
N a jednym  ze sw ych prełekcy j profeso r C atha ­
rt, uzasadn iając sw e stanow isko , dow odził, że  
tłu szcz , spożyw any  naw et w  m inin im alnych  ilo ś­
ciach w yw ołu je w rażen ie sy tości. L udzie od ­
żyw iający się tłu szczem , chudną, chociaż w y-  
daje się to paradoksalne , gdyż uczucie sy toś­
ci n ie pozw ala na pob ieran ie innych pokarm ów . 
W  ten sposób ilo ść spożyw anych dziennie po ­
karm ów  zm niejsza się , a co zatem idzie nastę ­
pu je odchudzen ie organ izm u, pod w arunk iem  
jednak , że przeprow adzający kurację od tłusz ­
czającą spożyw ać będą tłu szcz bez dom ieszk i 
innych pokarm ów , esy substancy j odżyw ceych .

GIEŁDA ZBOłOWA

Redaktor odpowiedzialny I wydawca 
Antoni Miloezewaki — Nowemiaato nad Drwęcą.

P oznań , 6 . V II. B yd goszcz, 6 . V II.

Ż yto 25 .00  -26 .00 25 .00— 26 .00

P szenica 29 .75— 80 .00 29 .50-30 ,00

Jęczm ień b row arow y 25 .25-26 .25 ' 24 .00-25 .70

O w ies 22 .50— 23 .00 23 .00— 23 .50

Ł u bin n ieb iesk i 12 .75— 13 .25 11 .50-12 .00

Ł u bin żó łty 15 .75— 16 .25 12 .50-13 .50

M ak n iebiesk i 64 .00— 68 .00 61 .00-64 .00

R zep ak zim ow y 46 .00— 47 .00 46 .00-47 .00

R zep ik — 42 .00-44 .00

S erad ela — 16 .00-18 .00

S iem ię ln iane 42 .50-45 .50 40 .00— 42 .00

G orczyca 30 .00— 32 .00 27 .00— 29 .00

P aluszka • - 20 .50-21 .50

W yk a la tow a — 19 .50-21 .00

G roch V ictoria 20 .00 -23 .50 22 .00— 26 .00

PR06RAH RADIOWY.

W łraiaw a —  czw artek 15 . V II.

6 .15— 8 .00 A u d ycja p oran na
12 .03 D zien n ik p ołud n iow y
12 .15 P ierw sza p om oc p rzy sk a leczen iach zw ierząt
12 .25 K on cert orkiestry m an dolin istów
15 .45 W iad om ości gosp od arcze

16 .00 N ajn ow sze w yn alazk i „żyw e sreb ro —  p oga ­
d ank a d la d zieci starszych

16 .15 M uzyka sa lon ow a
16 .45 S łoneczne n ieb ezpieczeń stw o —  gaw ęd a
17 .00 K on cert so listów
17 £0 P orad nik sp ortow y
18 .10 P orad nik sportow y i loka lny
18 .05 P ogad ank a sp o łeczn a
18 .10 P rogram  n a . ju tro
18 .15 O rkiestra jazzow a E u gen iu sza W olffa
18 .50 P ogadan ka ak tu a lna
19 .00 P ow szechn y T eatr W yob raźni
19 .30 R ezerw a
19 .40 P ogad an ka ak tua ln a
19 .60 W iad om ości sp ortow e
20 .0  0 M uzyka lek ka 1 tan eczn a W  p rzerw ie ok . go ­

d ziny 20 .45 D zień , w ieczorn y i w isd om , ro ln .

21 .45  K ilk a la t m łod ości m ojej w W inie fragm en t
22 .0  0 G ra G asp arC assad o —  p łyty
22 ,50 O statn ie w iad om ości d zien n ik a w ieczornego  

p rzeg ląd p rasy i k om u nikat m eteoro log iczn y

23 .00 R ep ortaż z życia
23 .15 M uzyka tan eq zn a —  p łyty

W arszaw a —  p iątek 16 . V II.

6 .15 — 8 .00 A u  d ycja p oran na
12 .0  3 D zien n ik p ołud niow y
12 .15  S k nyn k a ro ln icza
12 .25  K oncert z P arku H elenów
15 .45 W iad om ości gosp odarcze
18 .00 R ozm ow a s chorym i k s. k apelan a R ęk asa
16 .45 R eportaż R om ana Z ręb ow icza
17 .00 K on eert P olsk iej K ap eli L u dow ej
17 .50 D ziew ięć sił —  p ogad an k a
18 .00 P rogram  n a ju tro
18 .05 P ogagank s k onk ursow a
18 .1  0 M elod ie O ffen bacha —  p łyty
18 .5  0 P ogadan ka ak tua ln a
19  00 K on cert so listów
19 .50  W iad om ości sp ortow e
20 .00 M uzyka lekk a 1 tan eczn a W  p rzerw ie ok god z

20 .45 D zienn ik w ieczorny i p ogad . ak tua lna
21 .4  5 P oezja  szu m i m orzem
22  .C 0 K on cert w ieczorn y
22 .50  O statn io w iadom ości d zien nik a w ieczorn ego  

p rzeg ląd p ijan y i w iadom ości m eteoro log iczn e

23 .00 L egen da o tań cu
23 .15 M ueyk a tan eczn a

T oru ń —  osw artek 15 . V II.

6 .15— 8  00 A ud ycja (p oran n a
12 .15 Jak zw ięk szyć p lon  zlem iak ów —  p o^h d roln .

13 .00 Z p opu larn ych op er —  p łyty
15 .00 W esoła m u zyczk a
15:35 P oradn ik sp ortow y
15 .40 W iad om ości z P em orza
18 .0  0 K on cert życzeń —  radiosłu ch acz m a g łos

18 .40  P rogram  n a ju tro
18 .45  W iad om ości sp ortow e z P om orza
19 .00 S łu ch ow isko p .t. p oznać sieb ie tru dn o

23 .00 T ańce i p iosen k i

T oru ń —  p iątek 16 V II.

6 .15— 8 .00 A ud ycja p oran na
12 .15 W iad om ości gosp od arcze
13 .0  0 M uzyka sa lon ow a
15 .0  0 M otyw y h iszp ańsk ie i w łoskie
15 .40  W iad om ości z P om orza
18 .o  o N a szlak a n aszych tram p ów
18 .15  U tw ory w io lon czelow i
18 .40  P rogram  iża ju tro
18 .45 W iad om ości sp ortow e z P om orza
19 .oo K on eert ork. F ilh arm on ii W arszaw skiej

23 .oo T ań ce i p iosenk i

Najwyższej jakości

czeko ladę

Żniwiarki „C orm icka ’ *

Grabie konne
części zam ienne

m leczn ą i d eserow ą w  b lok ach

0 ,5 kg

200 grm .

150 grm .

i tab liczkach

zł 1 ,90

„ 0 ,90

„ 0 ,75

Wszelkie

F orm ularze
po leca

K sięgarn ia

B. Miłoszewski.

do wszelkich systemów żniwiarek i kosiarek oryginalne oraz

najlepsze K O S Y  „W estfa lsk ie
ręczn ie k u te p od gw aran cją

po leca

F-a STANISŁAW ROST, Nowe Miasto. Rynek.

T elefon 66 .

w apno , cem ent,  sm ołę , papę,  dźw igary , gw oździe  

okucia i w szelk ie inne artyku ły  budów  lane

poleca po wyjątkowo niskich cenach

N. Ewertowski - Nowe Miasto
T elefon  66 . S kład żelaza , m aszyn ro ln . i art. budow l. T elefon  66 .

F otografie d la dzieci 

p rzystępu jących  d o I-szej K om u n ii św iętej  
w yk onu je p o cenach p rzystęp nych

i dodaje do 6 fotografii 1 większą
Z akład  F otograficzn y

F . L ubow ieck i — N ow e M iasto L ub .

T elefon  77 . filia L u b aw a T elefon  77 .

do nabożeństw a

Z  a  proszeń  i a  

uw iadom ien ia ślubne  

w ykonu je najtan ie j, 

najp rędzej i so lidn ie  

D rukarn ia B . M iłoszew sk i 

Nowe Miasto Lubawskie
R yn ek 19  T elefon 59 .

U bran ia  m ęsk ie  
czarn e i k olorow e, 

kurtki i suknie damskie 
d ob rze u trzym an e  

tan io d o n abycia

ŁUKASZEWSKI
N ow e M iasto Ś rod kow a  6 .

i różańce  

kupisz najkorzystniej 
w  K sięgarn i 

B.MIŁOSZEWSKI 
Nowe Miasto Lubawskie

BILETY WIZYTOWE

w ykonu je

D ru k ereia B . M IŁ O S Z E W SK I - N ow em iasto

K siążnica  K opern ikańska  

w  T orun iu


